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Formowanie się oleiów.
Różnica roślin w strefach gorących od ro-

ślin stref umiarkowanych, i %. p.

T Y T U Ł IL

Działanie cieplika,

i, ; To co pospolicie nazywamy ciepłem\
łałeży od uczucia, które w nas sprawuie,
szczególne ciało nazwane od teraźnieyszych
Ohimików cieplikiem. Kiedy większa ilość
cieplika wpływa w ciało nasze * aniżeli go ma-1

my , wtenczas się rodzi w nas ciepła uczu-
cie : -przeciwnie^ gdy się dotykamy takich
ciał ,H do których z nas wypływa materya cie-
pła, natenczas zimno czujemy tem większe,
im wifkszey ilości pozbywamy się cieplika.

II. Cieplik wszyftkie ciała przeymuie, od-
dala od siebie pierwotne ich cząftki, miesz-
cząc się gam między niemi, zmnieysza ich t-
trakcyą , powiększa ciał obiętość , topi ftałe,
rozrzedza ciekłe do takiego ftopnia , ii itaią
się niewidłialnemi , nadaie im kształt powie-*
trza , zamienia w płyny spręźyfte > aciśliwe ,
powietrzne. Podług tego > ciecze 8ą to kom-
binacye ciał ftałych z cieplikiem, a zaś płyny
sprężyfte czyli gazy, są to rozpuszczenia roz-
maitych ciał w ciepliku, który sam w sobia
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uważany, ieftiftotą naybardziey rozdzieloną,
nayrzad&zą , naylźeyszą , naysprężyftszą , i
którey nareszcie wigi dotąd nieoznaczono. Dla-
tego to niektórzy Fizycy brali cieplik, wolny
czyli sprawujący w nas ciepło , za modyfi-
kacyą iakąś innych ciał od wewnętrznego ru-
chu ich cząftek zależącą. * » , ./
." III. Przekonani są Chimicy o bytności
cieplika, iako szczególnego ciała : podług ich
doświadczeń , takim sposobem poymować się
mogą powszechne iego skutki. {'

Cieplik i oddalaiąc cząrtki ciał od siebie '.
zmnieyvszaiąc ich wzaiemną atrakcyą usposa-
bia ie tóm samom do złączenia się z cząllka-
rńi. innych ciał. Dlatego to ui-ywamy go do
robienia kombinacyy, do ułatwienia wzaie-
mnych połączeń w ciałach. Stąd mówiemy
pospolicie , że ciała w ftanie tylko płynny na
działaią na siebie: corpora non agaru nisi
soluta, ; , ,- .. • •' ,:•, •, »

,, IV- Nie wszyftkie ciała iednakową ilość
cieplika w siebie biorą, gdy chcemy aby ie^
dnakówy ftopień ciepła okazywały: zależy to
od kształtu ich cząftek , od rozmaitego icht
ułożenia między sobą i od atrakcyi. Zdol-
ność tę ciał do przyięcia w siebie' cieplika,
można nazwać biernością (capdcitd). Stąd
•wypada f iż różne ciała ókazuiące Jednakowy
ftopień ciepła , podług termometrii czyli przy-
prowadzone do iednakowóy temperatury » nie
równo-ilości w sobie cieplika, zawieraią , dla
tego tylko , że si.ę te ciała między sobą różnią.
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V. *Ta nieiednakowa ilość cieplika zawartego
w ciałach różnych , do iednakowey tempera-
tury przyprowadzonych, zowie się cieplikiem
gatunkowym. * Nie można go oznaczyć ter-
mometrem , użyto więc lodu, z którego ilo-
Jci ftopioney od ciał do iednakowey tempe-
ratury1 podwyższonych, sądzić można o ich
zdolności do przyięeia cieplika. Różnica fto-
pionego lodu od każdego z ciał wziętych do
doświadczenia okaże ftosunek zawartego w
nich cieplika. Do tego służące narzędzie ,
zowie się Kalorymetr: do wynalezienia iego
dał pobudkę Laplace, uskutecznił Lavoiner ,
i naywaanieyszet^m narzędziem doświadczenia,
okazał '(*).

VI. Wszyftkie doświadczenia od terażniey-
szych Fizyków zatrudniaiących się teoryą cie-
plika zrobione , widocznie okazują, że ciała
odmieniaiąc swóy ftan, odmieniaią %4m samem
zdolność do przyięcia cieplika (a). Wtenczas
acaś ieft odmiana ftanu, iakiego ciała, gdy
iiaftępnie przechodzi z ftałego na ciekłe , z cie-
kłego na płyn sprężyfty i na odwrót. Stąd
także pochodzi, iż, mieszaiąc dwa ciała któ-
rych bierność i«ft iednakówa ; tedy po zmie-
szaniu otrzymamy średnią temperaturę wyni-

Óbacz Fizykę Osinskiego. Drtiflfa edycya Tom h Opisanie
Kalorymetru i dplwiadczenia nim robione.

Tak wicccy potrzeba cieplika do podniesienia tempera-
tury wody od 40 stopni nad zero do 8o» aniżeli od
zera do 40 stopni.
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kaiącą z dwóch szczególnych (b). Ale ieili
nierówna ieft ich bierność, natenczas tempe-
ratura tćy mieszaniny oddali się bardziej lub
mniey od średniey temperatury, t różnica
ok<i.e wzaiomną bierność obudwu ciał. ( e j

VII. Poprzed*aiące fenomena okaznią, ii
rozmaite są atrakcye cieplika do różnych ciał;
trzeba więc na t o uważać we wszelkich kom-
binacyach. Ta itiż nie Jednakowa atrakcya
cieplika do każdego ciała wyraźnym ieft do-
wodem, iego bytności w ciałach, a zat^m zbu&
domysł owych Fizyków, któray cieplik brali,
za iakąś modyfikacyą ciał.

VIII. Kiedy się ciała iednoczą, wtedyjwydaia,
% siebie cieplik , co. iuź, okazuie Łe nowa kom'
binacya mniey go ma \r sobie , aniżeli pier-
wiatlki ią składaiące: w takim razie wydo-
bywa się znaczna ilpść cieplika i podnosi się
mieszaniny temperatura , co Się nayczęścięy
w doświadczeniach zdarzać zwykło. Albo teŁ

[h] Tak fant wody na 40 stopni ciepfey zmieszawszy z fun*
tem wody na «o stopni, otnymjfipy dwa funcy wody
na 50 stopni ciepłey.

[c] Tak fant wody na ieden stopień i funt zędry żelazney
na ł© stopni rozgrzaney zmieszawszy razem , tedy mie«
szaniny temperatura hędzie 2 stopnie nad zero : wwo-
dric zatem przybył ieden stopień ciepła, a w zędrzc
żelazney ubyło g stopni} to iest taż sama ilość cie-
plika funt wody podnosi do iednego stopnia ciepła»
a funt zędry żelazney do 8 stopni. Podobnież równe
części wapna ogrzanego na 8} stopni i piasku na 3?
Stopni zmieszane razem, okazują temperaturę 50 stopni,
więc piasek mniey9z% ma bierność* iak wapno, bo gdy-
by tych dwóch ciał były równe bierności, tedy mie-

, szanina p&winnaby okazywać 60 stopni nie zaś ;«»,
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ciała kombinulące się biorą cieplik z przylej
głych ciał, i novra kombinacya więcey go ma
W sobie , aniżeli iey pierwiaftki oddzielnie u-
Wa&ane , w takim razie, oziębia się mieszanina,
cieplik który był wprzódy wolny pomiędzy
cząftkami citł>- ściśley się z niemi iednoczy, na-
wet znaczna jego ilość z przyległych ciał od-
pływt i z kombinacya się łączy.

IX,. Czasem cieplik tak się mocno trzyma
ciał, ii im nie dózwala kombinować się zin-
liemi. Jakoż wiele ciał przyprowadzonych
do ftanu gazów czyli płynów spręźyilych » nie
kombinuią się wcale , tak z sobą samemi iako
też z ihnemi ciałami-, póki $ą tylko płynami
spręźyftemi, i dla uskutecznienia kombina-
cyi trzeba używać atrakćyi składu (d}.

X. Tak ieft Wielka atrakcya cieplika do
niektórych ciał, ie częfto używamy iey dla
odłączenia ich od kombinacyi do którey wcho-
dzą, i dla rozbierania czyli rozkładania ciał

-złożonych. Na tźm zawisły wszelkie dyftyl-
lacye. i rozbiory naybardzićy zawikłanych
ciał, które się przez sam ogień czyli cieplik
uskuteczniają. Rozpuszczała się bowiem zwol-
na pierwiaftki ciała złożonego w ciepliku, i

fdj Tak fosfor zostawiony w gazie kwasorodnym łączy się
2 kwasorodem , i zamienia się na kwas fosforowy.

Tak gaz •kwasorodriy z wodorodfiym przez iskęc elck*
tfyczną kombinują się i czynią wodę.

Podobnież przez iskcc elektryczną, gaz k\va§orodny
2 saletrorodnym konibinui| się dla ^robienia kwasu sa*
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w miarę zdolności do iego przyjęcia , zamie-
niaią się na wapory albo gazy. Gdyby można
zawsze po iednym pierwiaftku oddzielać od
ciała złożonego, czynilibyśmy iego rozbiór
profty czyli prawdziwy ; ale iak na to.oddzie-
lamy pospolicie po dwa razem albo trzy pier-
wialtki, a zatórn zawikłane czyli fałszywe
rozbiory czynimy. " .

* XI. Częftokroć światło działając razem ńa
ciała % cieplikiem vd6pomaga iego sile , iwza-
iemnie cieplik dopomaga sile światła. Dlate-
goto naczynia przeźroczyfte w piec wftawionę,
ponieważ tak światło iak i ciepljik przepusz-
czaią wielkiego są użytku w doświadczeniach
chimicznych. Podobny i skutek- sprawuią na-
czynia ńieprjŁeźroczyfte rozpalone do czerwo-
ności | a tćm samem usposobione nieiako do
przepuszczania światła1.

XII. Niektóre ciała pręcMy od innych,
biorą w siebie cieplik, i prędzey go inszym
ciałom udzielaią, takie zpwią się dobremi
przewodnikami cieplika. Metale rozgrzewąią
się bardzo prędko, i po całey swey miąższo-
ści , kiedy węgiel rozpalony do czerwoności na
iednym końca, ieft zimny w naybliższym miey-
scu rozżarzenia. W powszechności ciała mą-
iące kolor, są naylepszeini przewodnikami cie-
plika. Nie wiemy przyczyny tego skutku:
zdaŁe się» ii pochodzi od atrakćyi między
ciałami i cieplikiem. * _ '

XIII. WszyAkie te ^darzenia dowodzą, 4e
cieplik ieft szczególnem ciałem exyftuiącem
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przez się, ł niezawisłym od innych ciał.
okazano leszcze czyli ieft toż samo co światło :
wielu iednak teraźnieyszych Fizyków i Chi-
mików rozBmie, źe dwa te skutki światło i cie-
jpło od iednego ciała tó ieft cieplika pochodzą;
ie pierwszy zależy od zagęszczenia i nagłego
ruchu po linii proftey, a drugi od wolnego
trzęsienia się i poruszenia w rozmaite ftrony.

XIV. Lubo cieplik i światło nie za wazę
jednakowe skutki sprawuią , i lubo *przez to
inożnaby ie uważać za odmienne i dalekie od
siebie ciała; wiele iednak ieft skutków; dla
których możemy'ie zbliżyć ku sobie, albo
.brać za dwie modyfikacye iednegoż ciała. Po-
równywaiąc miedzy sobą wszyftkie te fenome-.
na, zdaie się że światło zwolnione w swym
ruchu iest cieplikiem » czyli sprawuie tylko
ciepło ? ieżeli zaś cieplik zg^saczony w jakiem
ciele i nagle się z niego wydobywa, wtenczas
wydaie się światłem. Nie mamy wprawdzie
na to właściwych doświadczeń, ani możemy
wyraźnie zamieniać z tych dwóch iftot iednę.
na drugą ; ale że mniemanie, iż ciepło i świa-«
tło są tylko dwiema modyfikacyami ciepli*
ka , doftateczne ieft do wytłumaczenia wszel-
kich skutków; może się więc do nieiakiegci
eżasu "utrzymywać.

JZntićznieysze przystosowania*

Rozszerzanie się ciał ftałych, rozrzedzę^
nie ciękłycłi.

Termometra.
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Topienie , sublimowanie.
Walory metr , cieplik gatunkowy.
Odmiana temperatury rozmaitych mieszanin
Oziębienie sztuką zrobione.
Tworzenie się gazów.
Dyftyllacya w różney temperaturze,* .
Rozpalenie do c*erwoności.
Różne przewodniki cieplika.
Atrakcya cieplika.
Sposób ogrzania danego mieysca.
Używanie ognia do roztopienia , ewapora*

cyi, wypalania wapna i t . d.

T Y T U Ł III.

Jłatura i działanie powietrza*'

I,* Ze wszyftkich ciał złożonych którym
cieplik nadaie poftać płynu sprężyftego, po-
nieważ powietrze ieft nayobfitsze , znayzna-
cznieysze , i naybardziey nas interessuiące dla
«woiego wpływu w skutki naturalne ; więc o .
nićm zaraz po ciepliku mówić będziemy.

II. Powietrz© uważane w x;ał6y swóy mas-
«ie , działa na iftoty mąteryalne swoim cię-
żarem , elastycznością » ftanem higrometrycz-
nym , temperaturą. Jakoż doświadczenia fi-
zyczne i chimiczne wcale się inacz^y odby-
-waią w próinóm mieyscu , aniżeli napełnio-
nym powietrzem; przeto należy mieć zawsze


